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A n g i e l s k i m  f i r m o m  s a m o l o t o w y m

Nii wolno przyjmować zanrówien
L O N D Y N  3.5, (P A T ) .  —  Po­

południowy , S te r" donoid, j£e bry  
tyjsk ie m inisterstwo lotnictwa  
wysłało do wszystkich firm , znaj 
dujących się na w ybranej liście  
zakładów, produkujących samo- 
lo ty .okó ln ik , w którym aoradza  
zakładem tym wzmożenie produk

Kanclerz Sthuschnsgg
w e  F !o r e n t ' i

R ZY M , 19.5. (P A T ) .  W czora j o 
g. 15 przybył do F lorencji kanc­
lerz Schuschnigg. Powitał go na 
dworcu p refekt i szef protokułu  
min. sp raw  zagranicznych.

1 6  w r z e ś n i a
16-te z g rcm ia c zen ia  L. N.

G E N E W A , 10.o (P A T ).  Ruszdi - 
tras,, urzędujący prezydent lady 
Ligi Narodów podprał zaproszenia 
do wszystkich państw, członkowi' Ta­
gi na 16-te walne zgromadzenie, zwo­
łane na 9 września. Na porządku 
dziennym tego zgromadzenia znaj­
dzie się projekt zakazu wszelkich do­
staw bioni i materjalów wojennych 
dla państw prowadzących woine.

x  ^ a c g r a n i c y
cji, zabran ia im wykonywania  
obcych zamówień bez uprzednie­
go porozum ienia się z m inister­
stwem lotnictwa oraz p rzepraw a  
dza ankietę, do jakiego maximum  
może dojść produkcja tych zakla 
(łów-, zaznaczając, że w7 związku  
t planem rozbudowy lotnictwa  
firm y  t.e otrzym ają zam ówienia.

W śród  zakładów, do których o- 
kólnik ten został skierowany, 
„Star“ wym ienia firm y Fairey, 
Handloy, Page  i Ilaw ker, zw łasz­

cza Tlawker, jak  tw ierdzi „S ta r"  
otrzymać ma poważne zam ówie­
nia rządowe na sam olotj do bom­
bardow ania.

Okólnik wzywfe firm y do jak - 
najszybszego wykonania zaleg­
łych zam ówień i rozpoczęcia no­
wej produkcji, zdwojonej w sto­
sunku do obecnej Wzm ożona pro 
dukcja budow y sam olotów firm  
brytyjskich przew idziana jest —  
jak  pisze „S ta r" -  ■ na conaj- 
mniej 2 lata.

L u b e l s k i  f i n a ł

(M iego  procesu komunlstfiu) (Młyńskich
L U B L IN , 10.5, (T e l. w ł . ) .  Jak  

ju ż  zapow iedziały  „ A B C  -  N ow iny  
Codzienne", Sąd A pe lacy jny  w  
Lublin ie rozpatryw ał w  dniu 8-go 
b. m. spraw ę ostatniej transzy 
wielkiego procesu kom unistycz­
nego, w yw ołanego  likw idac ją  Ko­
munistycznej P a rt ji Zachodniej 
U k ia in y , na W ołyn iu . P ierw sza  
transza oskarżonj-ch kom unistów  
sądzona by ła w  K ow lu , d ruga we 
W łodzim ierzu, a trzecia w  Łuckii 
Z trzech tych spraw7 najw iększy  
rozgłos uzyskała rozpraw a łucka  
ze w zględu na zachowanie się

Zginęło przeszło *000 osob
E p i & e m j a  c h o l e r y — s t r a s z n e  k a t a s t r o f y  n a  l ą d z i e ,

w o d z i e  !  p o d  z i e m i ą

S1M LA, m.ó. (P A T ) .  —  Po  
wsiach prow incji Assan w ybuch­
ła epidem ja cho!erv. Dotychczas 
zanotowano ponad 1.090 wypad  
ków śmierci.

M O S K W A , 9,3. (P A T ) .  —  N a  
rzece Posioł w  okręgu charkow ­
skim zatoną! prom, na którym

Nowa jednolita organizacja roin ctwa
W  dniu 7 b. m. odbyło się nadz zw7. grupy  T\-tej skupiającej orga

wyczajne zebranie rady Związku  
Izb i O rgan izacy j Rolniczych, na 
którem zapadły w a ł ne uchwały, 
dotyczące zasadniczej zmiany sta 
tutu tej instytucji.

Chodziło m ianowicie o stworze 
nie m użliwości zespolenia w szy­
stkich organ izacyj rolniczych w  
Polsce. N a  podstaw ie uchwalone  
go statutu będzie można przystą­
pić niezwłocznie do rea lizacji te­
go ziednoczenia.

p rze w id u je  on termin stworze­
n ia w  łonie Związku trzech sek- 
cyj, jednoczących wszystkie pod­
staw ow e odłam y organizacyj ro l­
niczych, a  w iec : sekcja I  —  izby 
rolnicze, sekcja II  —  dobrowolne  
organ izacje rolnicze; sekcja I f f  
—  zrzeszenia spółdzielczości ro l­
n icze j,- nadto zaś utwurzenie t.

nizacje o charakterze specjalnym , 
a w szczególności zawodowe, fi­
nansowe. handlowe i przem\ sło- 
wo-rolnicze.

W ładze naczelne instytucji two 
rzyć się będą w  oparciu o po­
szczególne sekcje i grunę fV , tak 
że zarówno w radzie Zw iązku jak  
i w jego prezydjum  będą one re­
prezentowane w  jednakowej sile.

Ta rekonstrukcja Zw iązku Izb 
i O rgan izacyj Rolniczych ma na 
celu. ja k  zaznacza' komunikat a- 
jencji „ Isk ra", ..przekreślić i o- 
statecznie zlikw idować dzielnico­
w e organ izacje rolnicze i dać 
rolnictwu jednolite przedstaw i­
cielstwo poprzez kółka rolnicze, 
towarzystwa powiatowe, towarzy  
stwa i o rgan izacje wojewódzkie 
w7 skali ogólnopolskiej'*.

Esłfsara francuska
o o w f e ^ z i  S p l i t

W IE D E Ń , 10.5. (A T E ) .  —  Z adm irała Mouget. Po uroczj7stfcm 
B elgraau  donoszą, że w  dniu 16 przyjęciu w  Spńt specjalna dele- 
m aja p rzybyw a do portu w  Split gac ja  m arynarzy francuskich ped 
eskadra francusk ie j m arynarki przewodnictwem  w iceadm ira ła u- 
wojennej pod dowództwem w ice- da się do Belgradu .

„Panowie, aież to zachwycane"!
m ó w i  o  p o l s k i e ]  f a b r y c e  p r o f .  P  c c a r f l

W- drugim dijiu swego pobytu w  
Warszawie, znakomity zdobywca stni 
tostery —  prof. Piccard wyjątkowo 
dużo czasu i uwagi ooświęeil zwiedza 
niu-zakładów WARGUAi, które iak 
wiadomo swą produkcją prwczyniłc 
się do szeregu sukcesów Polski w za­
wodach balonowych.

Wizyta znakomitego uczonego w 
polskiej tabryce urasta do lozmiarów
wydarzenia, nad którem aie wolno i dala pełnię

w

dy przedłożono mn do odręcznego zba 
dania próbę tkaniny jedwabnej, po­
chodzącej z tkalni jedwabi1 B-ci iYaet 
w Warszawie, a gumowanej w fabry­
ce WARGU.M, prof. Piccard w sło­
wach pełnych kurtuazj- wyraził swe 
naiwyższc uznanie dla tkanin polskiej 
produkcji, tak idealnie gumowanych 
w W AR( iUMIL.

Przeprow adzona próba materjału, 
zadawalniających wyni-

znajdowąło się 58-ro dzieci. 28 dywostok w7 odległości 200 kipi.
spośród nich utonęło.

L O N D Y N , 9. 5. 'P A T L  Z Loui- 
sburga (w  N ow e j Szkocji w  Ka 
padzie ) donoszą, że parow iec an­
gielski „Lan g lee ridge " z załoga  
złożoną z 24 ludzi na wysokości 
tcyspy Huton dostał się pomiędzy 
p ływ ające .gói-j' lodowe. Posłano  
na pomoc łam acz lodów7. Sytuacja  
parowca „Lan g lee ridge " bezna  
dziejna

SZ A N G H A J , 9. 5. (P A T ) .  N a  
lin ji kolejowej M oskwa —  W la ­

na w7schód od C harbm a zderzył 
się pociąg pospieszny z pocią­
giem towarowym . Pociąg tow aro­
wy został zdruzgotany. 1 osohy 
zabite w katastrofie, a 21 odnio­
sło rany

TO K JO . 9. 5. (P A T ) .  Z kopal­
ni w ęgla Sorachi na Hokkaido  
gdzie 6 m aja nastąpił wybuch, 
wydobyto c ia ła  61 górn ików  spo­
śród 97 zasypani ch Prace nad 
wydobyciem pozostałych trw ają .

Upały w Palestynie
d o c h o d z ą  a o  6 2  s t o o m

T E L  A V lV. 10.3. (P A T ) .  —  O- 
gromne upały naw iedziły w  
dniach ostatnich Palestynę. W  o- 
kolicach Tel A v iv  tem peratura w  
cieniu dochodziła do 4:V~st. O., w  
słońcu do 56 st. C. 1) okolicach

62 w  słońcu W ie je  przytem gorą ­
cy w ia tr południowo - wschodni 
z pustyni, zwany tu „ham sin" 
Zaszło wiele wypadków  poraże­
nia. P raca  jest bardzo utrudnio­
na. Ludność przeważnie spędza

Tyberjady  fi] s t .  C w  cieniu i do noce nad morzem

O l D r z y m i a  b u r z a  g r a d o w a
w y r z u c i ł a  p o e f ą g  z  s z y n

L O N D Y N , 3. 5., 'P A T ) .  W e ­
d ług doniesień z  Durbanu. nad 
poł u & n iow o-af ryk&ń skr prow in- 
cją  Natalem  przeszła gw ałtow ­
na burza gradow a, która w yrzą-

dująee się na lotnisku w  Collel sa 
jmoloty uległy zniszczeniu. Pociąg  
óśobowy. stojącj7 na dworcu, w y ­
rzucony został z szyn. Zginęło  
też w iele tysięcy ptaków, ale też

dziła o lb rz jm ie  szkód' D w a  znaj i olbrzymio niasv szarańczy
' I -  ,•

Przyjcie w arribasodzie polskiej
iia c z e «  n o w e g o  a m b a sa d o ra  Francji w  P o ls c e

P A R Y Ż , 9.3. (P A T ) .  —  A m ba­
sador Chłapowski z małżonką wy  
dali przyjęcie na cześć nowo-min 
nowanego am basadora F ran c ji w 
W arszaw ie  p. Leona Noela. W  
przyjęciu wzięło udział 60 osób.

Prócz honorowego gościa obec

ni byli m. in. gen. Gouraud, geri 
Gamelin gen. Lerond, b min. 
Lem ery Pau l Renaud, b. podse­
kretarz stanu de Tessan, b. am­
basador tv W arszaw ie  Panafieu . 
am basador B elg ji i w ie le  innych 
wybitnych osobistości zc św iata  
politycznego.

Sejm kłajoedzKi rozwiązany
D w a  z a r z ą d z e n i a  g u b e r n a t o r a

przechodzić do porządku dziennego, 
iuż chociażby tylko dlatego, że... za­
patrzeni na zagranicę, przyw ykliśiry 
chwalić wszystko co obce. milczeniem 
pomijając własna wytwórczość, któ­
ra na wielu odcinkach nawet zdystan 
sov, ała zagraniczną produkcję „.Dn 
AA ARGUMU prof. Piccard przy byt o- 
negdaj w towarzystwie pik. W olschla 
gera, mjr. Mazurka i dr. Tilgenkaiii- 
pa. a powitany przez dyrektora za­
rządzającego zakładów p: H< łiryki 
Ruzicwicza i prezesa Zarządu pi Be- 
reszkę, z żyweiT) vaiiuei'c-owauiem 
rozpoczął Gekawą iWfdrówkę po tere­
nie fabryki, rnieszczącei s:ę przy ul. 
Czerniakowskiej S4. .

Prof. Piccard, jako wybitne tacho- 
v. iec znakomicie orjentu j a c y  s :e  w  

komplikowanych fazach gumowani,ą 
tkanin przeznaczon\cli na powłoki ba 
łonowe, zw iedzał fabrykę z wyjątko- 
wem zainteresowaniem i skrupulatno! 
cią naukowca i entuzjasty.

Uważnie oglądając urządzenia fa­
bryczne prof. Piccard nie taił swego 
uznania dfa systemu produkcij. z kie

B E R L IN , 9. 5. ( P A T ) .  Donoszą  
z  K ow na: litewska agencja  tele­
g ra ficzna  in form uje, że guberna  
tor K łajpedy ogłosił dwa zarzą­
dzenia. W  pierwszem  z nich  
stw ierdza, że kadencja obecnego 
sejmu klajpedzkiego jest zakoń­

czona. w drugiem  wyznacza no­
we w ybory na 29 września.

W  uzasadnieniu gubernator 
wskazuje, że term in w j7borów  o- 
znaczono, uw zględn ia jąc  intere­
sy rolników .

Ha unrainće n r r d u i.
Koressonrientów pism s&wieckicti

ków zarówno pod względem wym a­
ganej wagi, jak i wytrzymałości 'tkayn 
ny, której lotnicy pragną powierzyć 
mcrylko losy ewentualnego zwycię­
stwa, ale również swe życie...

Godzi się podkreślić,i ^e; wspomnia­
na fabryka wykonała gumowanie tka­
nin balonów „Kościuszko", „Warsza­
wa" i „Polonja", świetnych zdobyw­
ców pierwszych nagród w ubiegło­
rocznych yawodacli o puhar Gordon 
BciWietta. Pakt ten, o którym glosno 
bylo.oiictylko w Polsce ale i w  , alym 
swiecu. zAlob-c* iabtwci \VARGPM na 
ry nku 'międzynarodowym wielkie i 
szczerze zasłużone uznanie: i rozgłos, 
czego, najlepszym, dowodem było zain 
teresowanie się znakomitego zdobyw- 
c\ stratosfery polską fabryką

Po Aiokładncm zwiedzeni, interesn- 
jącycłi urządzeń fabrycznych prof. 
Piccard wraz z otoczeniem podejmą 
wany był przez dyrekcję fabryki 
skromnem śniadaniem, które w milyrn 
nastroju przeciągnęło s;c do popołud­
nia. ski.

R Y G A , 10.5. (A T E ) .  —  Z  M o­
skwy donoszą: Ludow y kom Karz 
Spraw ied liw ości U k ra iny  Sow iec ­
kiej, K isie lew  ogłosił w  p rasie in­
teresujące zestawienie o wystąpię  
niach terorystycznych ludności 
ukraińskiej przeciwko działaczom  
komunistycznym i koresponden­
tom pism sowieckich na p row in ­
cji. W  mieście Pierwszom a jsk, 
daw niej W ozniesieńsk na U kra i­
nie Po łudniow ej został zam ordo­
w any członek p‘artji Tytarenko. 
W  rejonie Łochwickim  nieznani 
spraw cy zam ordowali korespon­
denta pisma Plujko, .w M aiitopo- 
lu zabity został korespondent p is ­

ma komunistycznego Zinczenko, 
w rejonie Złatopolskim  dokonano 
kilku zamachów7 terorystycznych  
na członka p a rt ji A leksie jew a. AM 
m iejscowości Kirów o kierownik  
pańtwowych m agazynów  zboża, 
Tim aszpolski zam ordow ał kores­
pondenta pism sowieckich K otla- 
rewskiego. Jak wynika z ogłoszo­
nego zestawienia, in icjatoram i 
napadów terorystycznych na 
przedstaw icieli pism  sowieckich  
w7 w ielu wypadkach są sami człon 
kowin partji komunistycznej, o 
których korespondenci zamiesz­
czają w  prasie krytyczne wzm ian  
ki lub artykARy.

Tylko 25 wązłiw
Czy „ N a r m s n a j a "  zda b ed zte  b łę k it n ą  wstęgę

P A R Y Ż , 2 5. (P A T ) .  Nowy  
francuski parow iec trans-oce’-! 
aniczny ..Norm andie" dokonywał 
w- dniu wczorajszym  próby szyb­
kości, lecz spowodu m gły nie 
mógł rozw inąć w iecej, niż 23 
węzłów. K ierow nictw o ..Nor­
m andie" spodziewa się. że

przy p ierw szej podróży do N ow e­
go Jorku statek zdobędzie błękit 
ną w7stęgę Oceanu, która znajdu­
je s ię  obecnie w7 posiadaniu nie­
mieckiego parow ca „Brem en". 
(•Tak wiadom o „N o rm an d ja " jest 
największym  okrętem na św ię­
c ie ).

oskarżonych, -  których wielu usi-j sięciu, 'wycofując, jednak na kil 
low7ało w7yzyskać salę sądową dla ka dni przed rozpraw ą apelacyj- 
m anifesiacyj komunistyczny ch. ną swe skargi, jedynie dwmch ska 

Rozpraw a przed Sądem Okręgo-J zanycli podtrzymało swe zażale- 
wym w  Lucku trw a ła  praw ie  dwa
miesiące. N a  ław ie oskarżonych  
zasiadło tvów czas 53 oskarżonych, 
sąd przesłuch iw ał setki świadkó-v  
oskarżenia i obrony.

L ikw idac ja  K. P, Z. U . nastąpi­
ła po kilkuletniej je j działalności, 
która ogarnęła W ołyń , część M a ­
łopolski W schodniej i s ięga ła  rów  
nież na teren w oj. lubelskiego, 
dc pow latów  w lodaw7skiego, h ru ­
bieszowskiego i chełmskiego, za­
m ieszkałych przez Rusinów . Ko­
muniści zorgan izow ał^ swe ja - 
czejki rów nież w  Selrobie, w  o r­
ganizacjach dolnych i n a jw yż­
szych, do komitetu centralnego  
Sclrobu (lew icy  i p raw icy ) w łącz­
nie. Opąnowanie Selrobu przez 
K  P . Z, U ., czyli t. zw7 kom. 
frakcja , zm usiła w ładze do likw i­
dacji tej ' organ izacji ruskiej, 
stwrorzonej rzekomo dla celów7 go- 
spodai'czych. Proces łucki objął 
w  ten sposób nietylko K. P. Z. U  , 
lecz również Selrob i w ie lu  dzia- 
łaczów  komunistycznych, odko­
menderowanych do tej o rgan i­
zac ji;

L ikw idacja , zarządzona po dłuż­
szej obserw ac ji przez wteślzfe, 
dosięgła naczelne w ładze K. P. Z. 
U . i n ielegalnego Selrobu, bo cen­
tralne komitety obu organizacyj. 
W  potrzasku znalazły się n a jg ru b ­
sze ryby dzia łające nietylko 
na terenie Polski, lecz również  
na terenie zagraniczny m. W ic iu  z 
oskarżonych wwjeżdżało do B erli­
na. Gdańska i' do Rvgi (C harko ­
w a ) na zjazdy i kongresy komuni­
styczne, przywożąc, m stiukcje. 
Niekoniecznie byli to działacze 
ideowi, bowiem rew izje wy kryły  
dowody, że czołowi działacze po­
bierali również pensje i to nie­
zgorsze.

W  K. P. Z. U., a zwłaszcza) w 
komitecie centralnym  i politbiu- 
rze partji działali ludzie w yk ­
ształceni. Jeden z nich naprzy­
kład skończył w ydział fizyko-m a- 
tc-matyczr.y uniwersytetu yriedeń- 
skiego, następnie akadem ję han­
dlową* w  W iedniu , przebyw ał dłuż 
szy czas w  kanadzie, gdzie skoń­
czy! wyższe kursy spółdzielcze l 
zajm ował się tą działalnością  
w śród  Rusinóyy kanadyjskich. 
Do Polski wezwano go w  tym sa­
mym celu do organ izow ania spół­
dzielczości w  Selrobie. P rzyby ł do 
kraju po 14-leł nim pobycie w  
Kanadzie. Między oskarżomuni 
Rusinam i wijelu studiowało na 
u n i w ersy  tet ach polski ch.

Dnia 1 i kw ietnia ub. roku za­
padł po burzliw ym  przewodzie  
sądowym wyrok, mocą * któregy 
zostali, skazan i:

M ikołaj Paw lyka, Ozjasz Szech- 
ter, Józet Kupraniec. Herman  
Kudl. W lilie lm  Stolarczyk. Enzel 
Stup. Antoni Galiński. Antoni 

Kowjel, Eugen jusz kuszko, Michuf 
Durdello, Teodor Jaworski. D a ­
w id  H aberm an. M ichał Oleksink, 
Zygm unt B ranow itzer —  na 8 lat 
więzienia.

Iw an  Zarw a. A leksander Lebe- 
wol, O lga  P la fonow a, E liza  Fin - 
kelsztein, Jan Zabawka Róża 
W ajsberg , A nna Riabicka. Mozes 
Neusztein, Bohdan Budkiewicz. 
P io tr Ostafiejczuk. M ojżesz H o ­
rowitz, M ikołaj Szczyrba, Simon 
Eksztein, —  na 7 lat więzienia.

Ilja  Dołhanyk. Leonid Kuchta. 
Eustachy - Stan. B ilaw ka, Jan 
Kozak, Samuel R udórfer, Chisz 
Blum enkrane, M ojsze Swiszczuk. 
Cnana H elfenbo jn . W ac ław  P ię ­
tek A ro n  Kon —  na 6 lat w ięzie­
nia.

M ichał W  o w  kio —  na 5 lat W ię­
zienia; Iw an  Danyszczuk. G rze­
gorz Goljan , Róża 
4 lata w ięzienia.

Jakób SzuL inger  
bach, Z o fja  Kohut 
3 lata w ięzienia.

Ogółem  skazał S. O. w  Lucku  
■15 oskarżonych, un iew innił 10, 
m ianowicie: Andrzeja Stecko. E d ­
w arda  Landes-Lanotę, Bohdana  
Dut,kicwic.7.a. W łodzim ierza Soro- 
niewcicza, Michała Stefaniaka. Pic 
tra Łyszegę. W łodzim ierza O go­
nowskiego. Osypa Rudzińskiego, 
M ichała Pyzię i Szlame Goncikn

Od wyroku S. O. zaapelował 
prokurator, dom agając się uka­
rania 6 uniew innionych oraz w yt- 
szego w ym iaru kary dla przeszło  
20 skazanych. Zaapi lowali ró w ­

nia.
Rozpraw ie apelacyjnej przewo­

dniczył sędzia S. A . B erger, woto- 
w ali sędziowie S. A . Szulakowsk’ 
i Lunik. Oskarżał przybyły spe 
cjelnie w  tym celu do Lublina  
wiceprok. S. O. w Łucku, Sta- 
churst., bronili adwokaci D u - 
racz. Barcikowski i K arniol z 
W arszaw y.

Prokurat popierał skargę ape­
lacy jną yv całości. Podkreślił w  
przem ówieniu swem nienawiść do 
ustroiu Polski oskarżonych, oka­
zaną na poprzednim przewodzie  
sądowym, ich nienawistne ośw iad  
czenie. że są komunistami, i .ie 
żadne represje, żadne kary ani 
więzienia od działalności komuni­
stycznej nie odstraszą ich. Jako 
dowód zatwardziałości oskarżo­
nych i skazanych przytacza p ro ­
kurator następujący w ypadek : 
oskarżeni już po skazaniu, gd j 
żadne udawanie już nic pomogło, 
wystosowali list do robotników  
M agn ‘ togorska. w  którym zapew ­
niali ich o swej w ierności d la  
komunizmu i partji komunistycz­
nej, L ist ten, wysłany7 w  postaci 
grypsu przyłapanego jednak przez 
władze więzienne, podpisali i .ci 
skazani, którzy na przewodzie są ­
dowym do żadnej w iny  nie Drzy- 
znali się.

Skolei prokurator scharaktery­
zował postać Kozaka. Kozak ska­
zany został na 6 lat w ięzienia i 
byl jednym  z głównych świadków  
oskarżenia. N a leża ł do centralne­
go komitetu partji, lecz gdy został 
aresztowany począł sypać wszyst­
kich, do tego stopnia, za  aż Sąd  
Okręgowy w  m otywach uznał, i ż  
nie można mu w ierzyć, bowiem  
wykazał zbyt fenom enalną pamięć 
co do osób. dat, wydarzeń, akcyj 
p a n ji  i t. d. Kozak niew ątp liw ie  
sypał swych towarzyszy w  na­
dziei. że ceną ta uda mu się £u- 
pie wolność. N ie  u lega w ątp liw o ­
ści, .iż Kozak zdradził partję. O -1  
skarżeni zajutzeczali, by Kozab 
należał do partji. Tw ierdzili, że 
bvl od daw na konfidentem  po li­
cji. Prokurator dom agał się pod­
wyższenia kary Kozakowi ja k  i 
innym skazanym, którzy zgłosili 
apelację, oraz skazania 6 unie­
winnionych, uzasadniając ich w i- 
nę.

Po przem ówieniu prokuratora  
zabrał, kolejno glos adwokaci Du - 
racz. Barcikowski i K a rn io l, 'd o ­
m agając się odrzucenia skargi 
apelacyjnej prokuratora.

Po krótkiej naradzie sąd- og ło ­
sił wyrok, oddalający skargę ape­
lacyjną prokuratora oraz zm niej­
szający dwurn apelującym  ska­
zanym karę o kilka lat.

W  ten sposób zakończył się je ­
den z najw iększych procesów  ko­
munistycznych w  Polsce, najw ięk ­
szy bodaj od czasów procesu H ra  
mady

.irr

K A R J E R A
STUZtm wtSO  BA NKNOT U

Zwykle koleje losu stuzłotowego 
Banknotu nie są trudne do odgad- 
nięua: prędzej, czy  później t r * fa
w7 obce ręce, grozi mu zawsze zmia­
na na urobne, w  najlepszym wypad­
ku 1 ończy swą karjerę w  kasie o* 
szczędności, by ciężko i dkigo pra­
cować na setki.

Ale ^ulokujmy te sto złotych w  v  
bligacji P-em.iowej Pożyczki Inwe­
stycyjnej! Nic czekając końca roku, 
kiedy przyniosą one 3 złote nracen- 
tów, trzykrotnie w  ciągu roku na­
sze sto złotych, ulokowTane w  obli­
gacji _ Prem jowe' Pożyczki Inwesty­
cyjnej brać będą udział w rozloso­
wani,' premij.

Jakie możliwości pizynosi to lo­
sowanie

A  więc obligacja może zostać u- 
Spekulant na morzona w drodze wykupu: posia­

dacz obligacji otrzymuje wówczas za 
obligację seuzłetową —  zł. 120, a w  
latach późniejszych 125 lub 130 zło- 
ty7ćh.

Obligacja stuzłotowa może wyło- 
sować premje, której wysokość— za­
leżnie od uśmiechu fortuny —  się­
ga. od złotych SO0 do pół miliona 
złotych.

Każda obligacja bierze trzykrot­
nie w ciągu roku udział w losowa­
niu, trzykrotnie do roku yewta-zają 
sie wygrane w powyższej wysoko­
ści.

Dlatego każde 100 zdotych, które 
znajdą się w naszych rękach, mogą 
się stać źródłem wielkiej fortuny, w 
najmniej zaś pomyślnym v ypadktt 
—  przedmiotem doskonalej lokaty.

Obligacje te mają jeszcze inną 
premje, premję dla całej Rzeczypo­
spolitej: niosą nraeę dla bezrobot­
nych, a konieczne inwestycja dla

Chana U r-  
Rajsing. na

nież skazani w  liczbie kilkudzie- całego kraju. F. B.
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